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P S t l E S P Ł AT A 1 sgr. o fen. od wiersaa na * szerokości 

przyjmują się tylko v? expedycyi.ćwi< rćroczule dla miasta Poznania 1 taL 20 sgi 
na cale Prusy 2 tal.
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Telegraficzne wiadomości.
L o n d y n ,  '25. Listopada. — Dzisiejsza M o r n i n g  P o s t  donosi, ze rząi 

„oleci parlamentowi, aby wysadził komitet celem rozebrania powouow, dla 
których akt bankowy zniesionym został. Lord Palmerston podobno ma zam.ar

w m es^ b ilrd o rm y ^ c i ^  BaUiinore.  przyw ozi wiadomości z N owego Jorku

z d 12. b. m. W edług nich poprawiły się stosunki b a n k ó w
odbywa się swobodniej, pap ier/ id , w górę. Kurs na Londyn 10 do 10&
Mąka podskoczyła w cenach, pszenica trzyma s,ę po dawnej .euie.

M ° w S l u f w i a t n o S T ^  znany naczelnik flibustyerów je -

w yszła  na d. 18 b  »  i p o w o z i  urzę- 

dowc sprawozdania z Indyj "  1500

l u S  ' ŵ 1 A 1 u i n b a rze *1000°A n'g lików. Trudna wprawdzie ko“ uf ] ^ J [ J

w any W  innych częściach Indyj płacono podatki. Z Kalkuty idą pos
[' on d y n , '26.  Listopada. -  W edług dalszych wiadomości z K a l k u t y  

dni'. 92  Października wysadzono k om isją , która ma sądzie kroia Dc 
h ó w d w ó c h  iegó synów  sbazano na .śmierć i w pałacu królewskim w Del- 
bach ważne napiery odkryto. Posiłki z Gwalioru ruszyły  ku Cawnpur, który 
hach wazn p p |  3 Alumbamekiem. Saugor jeszcze me jest wolnym
ma wolną koirmnAa yą, Madrasie Scinde i Nizanie panowała spohojnosc
0 d  0b!!ZS e j s «  M o r n f n g  P o s t  twierdzi, że A n g lia m i w Strazburgu, ani
na innera miejscu nie werbuje legionistów.

R „ . i i n  97 f istonada. — N aii. Pan zaczył nadać tamiarzowi G e b a u e -
B e r h n ,  2  . P - j nauczy Ciclowi H o n k a m t z  w  W el-

r o w i  w Boja i czerwonego 4  klasy, tudzież m łynarczykowi

w ego w  korpusie V. armii H e n k e ,  r z e c z y w is ty m  ta jn y m  radzcą w o jen n y

w  stopniu 2 klasy.__________________________—-—-
B e r l i n  26. Listop. —  Osoby wyznania ew ang., które tu rozwiedzione 

b v łv  sądownie zw yk ły  wchodzić w  nowe związki małżeńskie na drodze cy- 
S n e i k i e d y  im kofci^H wzbraniał się dać ślubu. Osoby takie staw ały w są­
dach oświadczały, źe w ystępują ze spólności kościoła ewangelickiego kr 
■ ’ fia5v sie kopulować cywilnie i wracały napowrot do koscioia ew an ge­
lickiego’ W ładze duchowne a mianowicie tutejszy kr. konsystorz wi ząc to 
nadużycie w ydał następujące rozporządzenie: ponieważ ostatmemi czasy na­
m nożyło sie wiele przypadków, w których osoby należące do koscioia ewang. 
w tym zamiarze j edynie oświadczały sw e wystąpienie z tęgo kościoła, aby 
uzyskać w sądzie powiązanie m ałżeńskie, którego odmowił im koscioł, potem 
znów wnos ły  o przyjęcie na łono kościoła, przeto widzimy się spow odowani 
w ydać rozporządzenie, ażeby w e wszystkich przypadkach podobnych gdzie 
osoby zauosza wniosek o przyjęcie, do nas naprzód nadesłano uwiadomienie 
o tym  w niosku, celem rostrzygnigcia zachodzącego pytania. W sprawozdaniu  
tern p r z e s ł a n e m  do kr. konsystorza powinien być w yłuszczony szczegółow o  
przypadek i wypadek rostrząśnięcia tego stosunku z osobami, ktorycn .on do­
tyczy  aby przekonać s ię , czyli z p oźbą o przyjęcie w iąże się poznanie cięż­
kiego ich grzechu, którego się dopuściły, czyli nastąpiła skrucha, pokuta i po- 
stanowienie poddania sie karności kościelnej. #

—  Naczelnik jednej fabryki kwitnącej tutaj przy Zielonej drodze, która 
wyrabiała towary sukienne, pan J. C. odebrał sobie życie w ystrzałem  z pisto­
letu gdy się w ykryło , iż zapłacił pewnemu tutejszemu tow arzystw u na d. 19. 
b. m .la łszow au ą  przez siebie asygnacyą kasową w ynoszącą 18 ,000  tal. Oszu-

!' W<>Z D 0S  t a S l i 6 ,  W - 7  t .  zbankrutował, p « U « i ł  d ługu 1 ,4 0 0 .0 0 0

tai. W eksle wynoszą 1 milion tal. M ów ią, źe wiele domow w poznańskiem 
i Prusach wschodnich ucierpi w skutek tego bankructwa.

—  Baukructwo li . Mosesa pociągnęło za sobą drugie niemniej wielkie 
bankructwo domu Aleksandra Rauha w Szczecinie. Pryw atny bank rycerski 
w upadłościach tych szczecińskich traci 300,000  tal. Podobno i Królewieckie 
tow. kredytowe grubo przy tem zostało zarwane.

Nakoniec z Londjuin donoszą o wielkicin bankructwie tamecznem, które 
najwięcej Hamburg dotyczy, upadły domy Aleksandra Hintz i Spółki i Her­
mana Sillem i Sous. . . . .

S z c z e c i n ,  25. Listop. —  Dom tutejszy Aleksander Rauh przestał dzis 
płacić. Pan Crolł z firmy Nickel i Croli został kuratorem masy.

M josya.
P e t e r s b u r g ,  19. Listopada. — N o r d d o u o s i ,  że niedawno zamiano­

w a n y  gubernator Mingrelii, książę Gagarin zustał zamordowany przez księcia 
Dalecha Kiliana. Zamianowanie gubernatora Mingrelii miało dppełnić organi- 
zacyi tej prowiucyi rosyjskiej dotąd na pół niepodległej.

A  W i a d o m o ś c i  z S a ł a t a  w ii.
Nadeszła z Dagestanu wiadomość urzędawa o uowem i waźnem powodze- 
laszcgo oręża. Dowodzący wojskami w kraju uadkaspijskiem, otrzym a­

w szy pewną, wiadomocć o zgromadzeniu się znacznej liczb}’ Lezginów, posta­
nowił zdobyć N ow y Birtunaj. Górale, którzy zgromadzili się w Andyi i Gum- 
becie, mieli widocznie na celu oprzeć sw e działania na posterunku N ow y Bar- 
tiuaj i przeszkadzać zamierzonym przez nasze wojska działaniom jesiennym  
w Auch i Szałatawn; zdobycie w  czas poiiiienibnego posterunku było bardzo 
waźnera, W ojska oddziału sałatawskiego, których działania podane juz zostały  
do wiadomości publicznej, kończyły już prawie podówczas roboty około wznie- 
sienia na rok bieżący nowej kwatery dla sztabu pułku dagestańskiego. W  nocy 
na 5. Października, jen. łcjtn. książę Orbaliao, w ziąw szy z sobą 8  batalionów  
piechoty, rotę saperów, oraz dwa działa lekkie i dwa górskie, skierował się 
z Starego Bartunaja ku Nowemu. W ojska podzielone zostały aa dwie kolumny 
z rezerwami. Dwa bataliony anszerods.kie, jeden kabardyński i jeden strzelców  
celnych, z rotą saperów i dwoma działami górskiem i, pod dowództwem osobi- 
stem jen. lejtn. księcia Orbaliana, poszły drogą głów ną gum hetowską, dwa zaś 
bataliony pułku dagestańskiego, pod rozkazami sw ego dow ódzcy, pułkownika 
R abussy, miały sobie poleconesn obejść szańce g łów ne batunajewskie drogą la­
sem porosłą i wąwozami przeciętą; pozostałe wojska tw orzyły  za kolumną 
głów ną rezerwy. N ow y Bartonaj był strzeżony przez 200  Gumhetowoow. 
A ułu broni wysoki brustwer, uwieńczony potrójnym rzędem szańców z ko­
szów . W  miejscach dostępnych przed brustwerem znajdują ŝ ię row y na 2  są­
żnie głębokie, a ściany w ąw ozów  ścięte są prostopadle. Załoga miała się na
baczności. . . . .  , , , o  »

Jak skoro wojska kolumny głównej doszły do smętarza k o .o  Bartunaju 
położonego, górale w zasadzce postawieni poczęli dawać ognia, co w yw oła ło  
w aule a?arm, lecz za późno, albowiem saperzy, kabardyńcy i strzelcy celni, 
rzucili sie spiesznie do drzwi, zeszli do row u, zdobyli w  okamgnienia brustwer, 
i pozryw aw szy kosze szańcowe, urządzili przeprawę. Jednocześnie Dagestan- 
sev wtargli z przeciwnej strony do wsi, która dostała się w  kilia minut w  ręce 
nasze Górale zmuszeni zostali ratować się ucieczką. Cała strata nasza w tej 
rozprawie w ynosi 14 żołnierzy i jednego w ychodźcę czerkiewskiego, którzy  
w szyscy  rany odnieśli. W  ten sposób fortyfikacye N ow ego Bartunaju, na 
które Szarail stracił wiele czasu i pracy, zdobyte zostały prawie bez straty przez 
wojska nasze. Szarad stracił w  Sałatawii silny posterunek obronny, a wojsUa 
nas^e zyskały oporę dla sw ych  przyszłych działań. 5 . Pazdz. z rana widziano 
znaczne tłumy górali jezdnych i pieszych, spieszących z Gumbetu do Bartunaj; 
widząc atoli, że wieś zajętą została przez nasze wojska, czgsc ,ch zatrzymała 
S T c z ś ć u d a i a  sig do^Ałmak, innej w si w  Sałatawii położonej. Pozosta­
w iw szy  w Nowym  Bartunaju trzy bataliony z czterma działami, jcnerałlejtnant 
ki Orbcliaa wrobił tegoż dnia (5 . Paźd.) z resztą wojsk do obozu, gdzie miano 
przystąpić do ukończenia robót około budowy nowej kwatery dla sztabu pułku
Dagestańskiego. ESmwa. , ,

Korespondent z Paryża jednego z dzienników brukselskich daje nastgpu- 
iaca anafizę m em oryału, który gabinet duński przesłał ajentom swoim zagra- 
S  , V i m  S t i Ł  zbicie zarzutów podniesionych przez sejm ks.gstwa Hol- 
sztvńskieno przeciwko systematowi finansowemu istniejącemu od r 1848 ..

} R z T d Puń ki podciąga zażalenia opozyey. w  księstwie pod dwie głów ne  
katesorve: 1 ) pod niesłuszne obchodzenie się z Holsztynem przez rozdział

f t  ch dochodów od dochodów szczególnych, jak to działo się od dnia 31. 
Marca 1853 , 2 )  P°d krzyw dy jakich Holsztyn doznawał od rządu, zm uszony



2
ołacić W ciąga la t  o s ta tn ic h  do kasy wspólnej ogromne koutrybucye nadzw y­
czajne; w końcu rząd duński broni się przeciw tym zarzutom, powołując się

” a ^ R z ą d  d u ńsk i  d z iw i  s ię  i i s to tn e g o  zarazem  d ozn aje  z a d o w o le n ia  s ł y s z ą c ,  
że ODOzyeya h o ls z ty ń s k a  p r z e d s ta w ia  stan r z e c z y  p rzed  rokiem  1848. ja k o  sta -  
w i a i a c v  * w z ó r  s łu s z n e g o  i r ó w n e g o  r o zd z ia łu  c i ę ż a r ó w  p u b lic z n y c h  p o m ię d z y  
l a d n o ś ć  m onarch ii* ,  r z ą d  p r z y p o m in a  sobie  b o w ie m ,  źc  o p o z y c y a  h o l sz ty ń sk a  
za l i ia  s i ę  p rzed  r. 1848. gło śn ie j  j e s z c z e ,  n iź  dzisiaj na n i e s p r a w ie d l iw o ś ć  jakiej  
H o ls z t y n  b y ł  o f iarą  pod  w z g lę d e m  f in a n s o w y m .  S p o d z i e w a ć  się  w ię c  n a le ż y ,  
ż e  z d r o w y  r o z s ą d e k  H o l s z t y n u ,  k tó r y  m u lakierni p o c h w a ła m i  s z a fo w a ć  n a k a ­
z u je  dla epok i  p rzed  r. 1848., da m u  r ó w n ie ż  k ie d y ś  p o z n a ć  d ob rą  s tr o n ę  teg o

co dzisiaj istnieje. .
Przypominając sobie wyjaśnienia daue krolowi na zgromadzeniu prowiu-

cyonałnem szlezwickiem z powodu próśb podanych w r. 1844-, i mając na celu 
zmianę stosunków finansowych tej epoki, gabinet kopenhagski dowodzi, ze 
królestwo daleko większą część ciężarów publicznych ponosi, mzby spadać na 
nie powinny w porównaniu z księstwami szlezwickiem i holsztynskiem. KząU 
przytacza tylko pod tym względem ustępy dziennika stanów prowincyalnych  
z roku 1847-, w  którym jest streszczony sumienny rozbiór jaki przedsięwzięto,

Ze względu na część na każdego z osobna przypadającą, l u d n o ś ć  księstw  
winna była płacić 4 ,998,311 r. Kiedy rzeczywiście płaciła tylko 4 ,744 ,8o2„  
a zatem o '253,459 r. mniej niż księstwo. , , • •

Rząd duński dla udowodnienia jak dalece, bez w zględu na wszelakie nie­
dokładności w  rozwoju stosuuków opozycyi, wnioski komitetu są bezzasadne, 
podnosi fakt który komitet pominął milczeniem ‘znaczną ulgę wynikającą dla 
księstw  z ustania« w ypłat przypadających bankowi narodowemu, ustania —  
które sam przez się zniża o 8 4 2 ,1 0 7  r. sumę nałożoną na księstwa, czego sku- 
tkiem jest, że to co mniej księstwa płaciły w tym że samym stosunku m noży się.

Rząd duński nic ma jednak chęci w yiuszczać do jakiego stopnia królestwo 
b yło  przeciężone w ciągu trwania ubiegłego stanu rzeczy, stara się tylko roz- 
plątać ‘zasadę sprawiedliwości i słuszności, na której polega obecna orgamza- 
cya finansowa" a którą opozycya holsztyńska uwikłać chciała.

Rząd duński miał prawo spodziewać s ię , że zasada przezeń przyjęta za 
podstawę podziału dochodów ogólnych i szczególnych, uśmierzy wszelką skargę 
na niesprawiedliwe postępowanie. W szędzie zaiste gdzie się ukazała nierówność 
w  prawidłach odnoszących się do rozdziału podatku, zostawiono wyłącznej 
decyzyi różnych części monarchii zaprowadzenie zmian w  tych prawidłach 
w  ćłauym razie, jak również autonomia rzeczonych krajów we w szystsiem  co 
się tyczy ciężarów publicznych, pozostała całkiem nienaruszona, w yjąw szy  
w  razie, gdyby zupełna jedność zaprowadzouą była we wszystkich częściach
monarchii. , . ,..................... ..............................

Rząd duński uiepojmuje w ięc , jak częsc jedna monarchii może roscic so­
bie prawo żalenia się w  obec innych części monarchii na nierówny rozdział 
ciężarów publicznych. Jednak napotkawszy pod tym względem dwa wazue 
zarzuty ze strony opozycyi holsztyńskiej, z których jeden dotyczy .kontry- 
bucyi clow ych i kontrybucyi od dystylacyi w ódczanych, drugi odnosi się do 
..dochodów dóbr skarbowych", gabinet podaje je  pod jak najgłębszy i najszcze- 
gó łow szy  rozbiór. Faktów i liczb tu niebrak do poparcia tezy przez gabinet 
kopenhagski popieranej. Na dow ód tego słu żyć może ten ustęp inemoryału:

•Jeżeli do obliczenia przewyźki wynikającej dla Holsztynu z zaprowadze­
nia podatku na dysty lacye, zastosujemy rachunek samego komitetu (sejmu 
w  Itzehoe), przewyźka okazuje się w n a s t ę p u j ą c y  sposób: księstwo^ płaciło 
59 7  4 9 8  rd. 91 szyi. kiedy królestwo obowiązane było płacie 0 ,6 4 7 , l o t  rd.- OP 
szył’.; dzieląc sumę ogólną pomiędzy obydw a kraje w edług stósunku 23:bU, 
przypada na Holsztyn 1 ,730 ,446  rd. 9 4 j  szy i., a na królestwo 4 ,514 ,209  rd. 
4 9 - ,  czyli innemi s łow y  H olsztyn, winien płacić 5 9 7 ,498  rd.«

4 Rząd duński przechodzi następnie do innych zarzutów objętych w rapor­
cie komitetu, jako to: 1 ) Zniesienie podatku kousumcyjnego i m łynowego  
w  ciągu ostatnich łat 10. 2) W łącznie dochodów z dobr skarbowych do do­
chodów  zw ykłych  monarchii. 3) Sposób w  jaki oznaczoną była kontrybucya 
do zw ykłych  w ydatków, 4) Uciążliwe i niepotrzebne utrzym ywanie zbyte­
cznej gotówki dla H olsztynu. Rząd wszystkie te kwestye rozbiera i zbija, 
stawiając w treściwym  poglądzie głów ne fakta odnoszące się do nich i liczby 
mogące rzucić św iatło na stan rzeczy: »gdyź jak m owi gabinet kopenhagsai, 
w  memoryale o którym m ow a, charakterystycznym jest rysem , iż opozycya  
starając się bezustannie badać stosunki finansowe Holsztynu w  porównaniu 
z stosunkami królestw a, i wykazać uderzający kontrast niestosuukowej prze- 
w y żk i, unika jak najstaranniej wszelkiego bezpośredniego rozbioru odpartego 
na materyałach obficie dostarczonych drogą sprawozdań ze strony rządu, ogła­
szanych regularnie w najdrobniejszych szczegółach.*

Rząd duński zapełnia tę próżnię dla rozwiązania jak m ów i, kwestyi 
w  sposób niezbity, dołączając w ykaz zupełny wszelkich dochodów szczegól­
nych królestwa i Holsztynu w ciągu lat 4  następnych po rozdziale.

Rząd duński mówi w  końcu: »że administracja finansów czyniła ciągle 
co od niej zależało pod względem słuszności i rowności obchodzenia się z w szy - 
stkicmi częściami monarchii. W  licznych zawikłaniach lat ostatnich i w  pośród 
nieustannych usiłowań, aby zawiązać pomiędzy prowineyarai w sposób naj­
słuszniejszy, w ęzły , które powstanie i gw ałty  zerw ały, trudności do zwalcze­
nia często b y ły  tak wielkie i zacięte, że wątpić należało o zupełnym skutku. 
Lecz Holsztyn nie miał zupełnie prawa skarżenia się«.

JFrancya.
P a r y ż ,  23. Listop. — Feruk-khan został do Persyi odw ołanym , przed 

powrotem sw ym  do Teheranu zabawi on dni 14 w Londynie. _ (
—  Broń zamówioną dla Anglii w  fabrykach francuskich dostawiono juz

po największej części. , ,
—  Spraw a K sięstw  Naddunajskieh jest ciągle przedmiotem zajęcia publi­

cznego i dziś nawet prawiono o niej w  radzie ministrów.
—  Giełda dzisiejsza była bardzo zmienna w skutek odebranćj wiadomości 

o upadkach dw óch dom ów w Hamburgu. Mała ochota do kupna z Londynu  
przyczyniła się także niemało do tego. Inne jednak wiadomości, jakie tu roz­
siano, dosyć dobry w yw arły  w p ływ . Zapas gotow ki banku francuzkicgo po­
w iększył się od ostatnićj soboty o 3 miliony franków i w ynosił dzis % rana

192J mil. fr. Brawa o lichwę są, jak wiadomo, przedmiotem zastanowienia się 
rady stanu. >

— Rząd miał, jak słyszę , przez posła sw ego kazać się w yw iedzieć w Ber­
nie u rządu szwajcarskiego, o stopie procentowej, i odebrał wiadomości, że 
w kantouach, gdzie istnieje zakaz procentowy, większa jest stopa procentowa 
niż tam, gdzie dowolność w  tej mierze panuje.

(Kor. C i.) W tych dniach giełda była pod wrażeniem wiadomości, w e­
dług której wejście wojsk sąsiedzkich państw do Rumunii miało być niechy- 
bnem. Sfery rządowe wcale się tego nie lękają. L]a P a t r i e  przypomina ar­
tykuł 27. traktatu paryskiego, który stanow i, że w razie potrzeby, wejście 
wojsk nie może nastąpić tylko za zgodą wszystkich siedmiu państw. Rumu­
nia ma 16,000  railicyi pod bronią: W ołoszczyzna 10,000  a Mołdawia 6000. 
Rum uni, zostający pod dobrym kierunkiem, nie popełnią zapewne żadnej nie­
dorzeczności, a mocarstwa nie w yw ołają lekkomyślnie ani przymierza francu- 
skorosyjskiego ani wojny. Cesarz ma chcieć nie spieszyć się z zebraniem kon- 
ferencyi i korzystać z czasu sześciu miesięcy, naznaczonego na jćj zwołanie 
w traktacie paryzkim, rachując termin od skończenia czynności dyw anów . Bul- 
garya odzyw a się za sobą i przypomina zasługi, których Rumunia nie oddała. 
Turcya używ a tego za objekcyą przeciw polityce Francyi. Ma ona u siebie 
sześciu urzędników i inżynierów francuskich, przysłanych przez cesarza, któ­
rych płaci dwa razy tyle ile byli płaceni we Francyi. Nie rada ona jest bardzo 
z ich usługi. Lepiej kiedy kraj reformuje się przez swoich i korzysta tylko  
z doświadczenia obcych.

Cesarz czekał z zaangażowaniem się w sprawę chińską na raport p. Gros. 
Raport nadszedł i Francya, jak mnie zapewniają, czemu jeszcze nie wierzę, 
ma wziąźć się do tej spraw y wspólnie z Anglią. Ma ona na wodach chińskich 
eskadrę złożoną z i4 . statków i 1000 piechoty morskiej.

W  ministeryura marynarki panuje przekonanie, że w Indyach rzeczy nie 
idą dobrze dla Anglii. Anglia posyła znow u do Indyj 15,000  wojska i w y ­
prawia wszystkich oficerów będących na urlopie. W ymiana niektórych posia­
dłości francuskich za angielskie w Indyach niezawodnie nastąpi. Rzecz ta zo ­
stała ju ż  ułożoną między Francyą a Anglią. Augiia zapytała o zdanie guber­
natora Indyj; gubernator odpowiedział dziw nie, bo nicodebrał wszystkich de­
pesz, ale kiedy je odebrał zawiadomił, że zajmie się tym  interesem jak mu czas 
pozwoli. Jeszcze komentują m owę Palmerstona, pomimo ogólnego rozbrajania 
się Europy. Z tej okazy i m ówią ludzie fachowi, że w zasadzie napad na A n ­
glią stał się zupełnie podobnym. Francya mogłaby rzucić z łatwością z Brest 
i Cherburga 50  tysięcy ludzi do Anglii, mimo dobrego urządzenia bateryi na 
brzegach angielskich i iniino trzymania w  stanie uzbrojenia przez Anglią sta­
rych okrętów, bo w  razie akcyi przypuszczonoby je  na strateńców. U trzy­
m ują, że w razie danym Francya groziłaby napadem, dla wstrzymania Anglii 
od działań przeciwnych Francyi, lecz żeby napadu nie zrobiła. Francya do­
skonali sw e okręty i sw e działa. Prawie w szystkie żaglow e okręty liniowe zo­
stały zamienione na śrubowe. Teraz cesarz chce zastosować do okrętów  myśl 
użytą w budowie tak zw anych pływ ających bateryj, tj. okryć część okrętów  
wystaw ioną na ogień grubą blachą żelazną przez którą kula przejść nie może, 
Robią się próby w Vincennes. Francuska artylerya morska uważa się za w y ż ­
szą od polowej. W ynalazła ona działa śrubowe i doświadczyła je w  zakładzie 
morskim Gave. A rtylerya połowa robi dopiero teraz doświadczenia z takiemi 
działami w  Compiegne. Działa śrubowe niosą dalćj i strzał ich jest pewniej­
szy. Będą one zapewne zaprowadzone w  całej artyleryi, ale dotąd debatuje 
się kw estya ich kalibru.

Uważałem nieraz, że sprawa suezka idzie krzyw o, że rząd ją popiera 
przez s w e  dzienniki, l e c z  ż e  zarazem ośw iadcza, iż ją  n i e u w a ź a  
za polityczną. Pochodzi to ztąd , że rrząd nieufa panu L esseps, że pamięta 
co zrobił r. 1849 w R zym ie, że go niedwaźa za męża z zupełnym taktem. 
W  gruncie, kanał suezki b yłby bardzo korzystnym dla Francyi, bo sprow a­
dziłby, jak w wieku X V I, handel azyatycki na morzu Śródziemnera i do Mar­
sylii. Z tego powodu Angia jest przeciwna kanałowi: z tego powodu Anglia 
buduje ‘ Great Eastern" albo »Leviathati", który wielkością a zatem oszczę­
dnością przew ozu, chce usunąć objekcyą większej drogości handlu przez Przjr- 
lądek Dobrej Nadziei. Inżynierowie francuscy posłani do Londynu, piszą, że 
źle idzie z ‘Leviathanem*, że na miejscu, na którem je s t, może długo bez 
szkody pozostać, lecz że jeżeli się zsunie niżej i zatrzym a, zagrzęźnie w wil­
gotnej ziemi. *Leviathan« wiąże się z kw estyą suezką i przyszłością handlu 
Anglii i dla tego tyle się nim dzienniki zajmują. Anglicy wydali 10 milionów  
funt. st. na ten okręt. P. de Lesseps założył w Paryżu dziennik I s t h m e  d e  
S |u e z , zainteresował także wszystkie francuskie dzienniki. Funduszów  do­
starcza mu basza egipski i niektóre czy rządy czy banki południowćj Europy. 
Francya powinnaby być za kanałem suezkim, jednakże jest przeciw niemu bo 
potrzebuje Anglii w sprawie rumuńskiej. Później postąpi zapewnie inaczćj.

An u Ha.
L o n d y n ,  22  Listopada. —  O b s e r v e r  stara się dow ieśdż, że nieraasz 

chwili niekorzystniejszej, jak obecna do podawania wniosków o reformy par- 
laraentowe. Przed dwoma pytaniami, tj. przed sprawą indyjską i kwestyą  
banku, ustępują wszelkie inne.

W ł& eh y .
R z y m ,  16. Listopada. —  Pan Kiselew wrócił na sw ą posadę, jako poseł 

rosyjski W  pierwszem posłuchaniu, m ów ią, ośw iadczył ojeu św . zapewnie­
nie najlepszego usposobienia cesarza dla kościoła rzymskokatolickiego i słuszni* 
oddają się tu tej błogiej nadziei, że kościół rozkwita wolnym bytem, i nowege
nabierze życia. , . „  •

  Książka greka Pizipios: »L’ćglise orientale* bardzo jest w R osyi czy­
tana, plan, który podaje zlania się w jeden kościół kościoła rzymskokatolickiego 
i ^reckiego, znajduje wielu zwolenników.

Hiszpania.
M a d r y t ,  19. Listopada. — O niespokojnościach wydarzonych niedawno 

w Barcelonie i o przyaresztowaniu jakiegoś Montserrat dowiadujemy się: Mont­
serrat i inni dow ódzcy, którzy mieli stanąć na czele powstania, w  jednym  cza­
sie schwytani zostali. Odkryto rozgałęzienie spisku tego w Tortaso i innych 
miejscach. Monserrat w r, 1 8 4 8 ./9 . stał na czele karlistów. Bardzo skom­
promitowane osoby partyi socyalistycznej tego księstw a porozumiały się 
b y ły  z karłistami. Kombinaeya ta nie jest nową, w  r. 1848. było to samo.



Vurcya.
Z Bukarestu pisze korespondent gazety U s t d e n t s  e h e  P o s t  z 15. Listo- 

pada: W ażny fakt w ydarzył się na wczorajszem posiedzenia Dywanu. Przy 
roztrząsaniu powodów, które tnialy być przydane do czterech życzeń narodo­
w ych . poddano punkt 4 ty  tyczący sig powołania na tron obcego księcia, pod 
dyskusyą. Powstał tu Dy mitry Ghika, synowiec księcia kaimakama i wniósł, 
aby złożyć oświadczenie, źe ustanowienie ksigcia krajowego nad połączonemi 
krajami, choćby on był ragżem genialnym i mieścił w sobie wszelkie cno ty , 
powigkszyłoby tylko bardziej klgski i cierpienia Księstw, Wniosek ten jedno­
myślnie przyjęto.

Ameryka.
Wiadomo, iż od kilku tygodni padia na Stany Zjednoczone cigzsza kryzys 

w targu pieniężnym, — kryzys, jaka nie była jeszcze od roku 1837. i o której 
nie wiedzieć, kiedy i jak sig skończy. Skutkiem jej dotkliwie czuć sig dającym, 
jest to, że wiele robotników z fabryk uwalniają. Wiele fabryk całkiem ustało, 
inne każą pracować przez polowg czasu, a inne większą część pracowników 
swoich oddaliły, i wiele nawet domów kupieckich umniejsza liczbę oBcyalistów 
biurow ych. Tak sig dzieje w Nowym Yorku, tak w Filadelfii, tak w Cyncy- 
nacie, tak w miastach fabrycznych nowoangielskich państwach, w obwodach 
górniczych Pensylwanii, wszędzie zawieszenia i bankructwa, wszędzie redukeye 
interesów i powstrzymanie pracy, w tak wielkim daje sig spostrzegać stopniu, 
że liczba w czasie ostatnich tygodni wszelkiej pracy pozbawionych robotników 
w samym Nowym Yorku wynosi 4 0 —50 tysięcy.

€J3tU»y.
W iemy z ostatnich wprawdzie nicurzgdowych wiadomości z Hong-Kong, 

źe cesarz chiński wypowiedział urzędowo wojnę Anglikom w  dniu 12. W rze­
śnia. Gdy jednak obie strony Anglia i cesarz chiński zajęte są równocześnie 
ionemi daleko dla nich niebezpieczniejszeini wojnami: Anglia w Indiach, cesarz 
chiński walką z powstaniem które coraz bardziej rozszerza sig w środkowych 
Chinach,— przeto ogłoszenie wojny nie dodało bynajmniej ognia ospałemu bo­
jow i jaki Anglicy i Chińczycy toczą z sobą pod Kantonem ju ż  od pół roku. 
Działania wojenne są bardzo nieznaczne, obie strony ograniczają sig na obro­
nie, Anglicy nadto na utrzymaniu blokady portu iśantońskiego i na małych 
w ypraw ach w celu rozpoznania rzeki kantoóskiej i pobliskich w ybrzeży, przy- 
czera okręty angielskie zabierają niekiedy lub spalą jaką wojenną dźumkę chiń­
ską. 1 tak w d. 9. W rześ. komandor Filliot na czele dwóch statków »Sybilla« 
i »Highflyer« oraz trzech lodzi kanonierskich, przedsięwziął w ypraw ę na rzekę 
kantońską ku wybrzeżom powiatu Szun-tak dla przekonania się o prawdziwo­
ści pogłoski głoszącej że Chińczycy zgromadzają i uzbrajają wielką liczbę dźu- 
nek wojennych pod Fotszau. Podczas tej w ypraw y Anglicy zbliżyli się do 
nadbrzeżnego miasta Czan-czyn i wysiadłszy na brzeg zbrojno, ujrzeli w por­
cie do 100 dżunek częścią jeszcze na warsztatach, częścią nieumasztowanych, 
między niemi jednak nie było żadnej dźunki wojennej. W ylądowaniu i w ej­
ściu Anglików do miasta nikt nie stawił żadnego oporu. Prowadząc dalej w y­
p ra w ę , °ujrzeli w  bliskości miasta Szawan sześć dżunek wojennych, które za­
brali po słabym oporze Chińczyków. W  tej jednak utarczce kapitan Cochrane 
otrzym ał postrzał w nogę a dwóch majtków zostało ciężko ranionych. Zabra­
wszy te 6 dżunek, statki angielskie wróciły do zatoki kantońskiej.

S iły  morskie francuskie na wodzach chińskich nic dotychczas nie przedsię­
wzięły przeciwko Chińczykom, a zdaje się, że Francuzi korzystając z zajęcia 
Chińczyków i Anglików, zwrócili swe oczy na Kochin-chiug leżącą w Indyach 
zagangesowych a hołdującą cesarzowi chińskiemu. Pełnomocny poseł francu­
ski do Chin w ysłany, baron Gross bawił jeszcze 28. W rześnia w Singapore 
w Indyach zagangesowych. , , • , .

Rosya która także chce zużytkować kłopoty Chin, posłała jak wiadomo 
admirała Putiatina, aby zaw arł lub wymusił na cesarzu chińskim nowy korzy­
stny dla Rosyi traktat. Chce ona nie tylko zapewnić lepiej bezpieczeństwo 
Rosyan a w ogóle chrześcian w Chinach, lecz nadto zyskać pewne korzyści 
handlowe i terytoryalne. Między ionemi ma żądać, aby cesarz chiński nie 
wzbraniał swym poddanym handlować z Rosyą morzem, pozwolił Chińczykom 
utrzym yw ać handlowe związki z Rosyanami na wybrzeżach krainy nadamur- 
skiei i na rzece Amur. Wiadomo, że prawa chińskie zabraniają jednemu i temu 
samemu narodowi handlować z Państwem niebićskiera na raz lądem i morzem, 
a gdy Rosya ma zapewnione z Chinami związki handlowe lądem przez Majma- 
ezyn i K iiachtę, przeto rząd chiński nie dozwalał na związki z Rosyą morzem. 
Nadto admirał Putiatin ma żądać ustąpienia Rosyi półw yspu w pobliżu bzanghai, 
by RosyaDie mogli tam założyć stanowisko wojennomorskie. le n  pose, ro sy j­
ski admirał Putiatin w ypłynął na czele kilku wojennych parowców z ujsc 
A m uru, i w Lipcu przybył do zatoki Pehclli będącej niejako portem pekińskim. 
Podobno władze chińskie nie pozwoliły udać sig do Pekinu, a w ciągu dw u- 
dziestodniowego pobytu w tej zatoce zdołał poseł jedynie przesłać swoj list 
w ierzytelny na dw ór pekiński, poczcm odpłynął do Szanghaj. VV Sierpniu 
powrócił znów do zatoki Pehelli i przy ujściu rzeki Pejko czeka na pokładzie 
statku wojennego rosyjskiego .A m eryka, odpowiedzi cesarza chińskiego.

Powstańcy w Chinach środkowych odnieśli znów jakieś zwycięzstwo nad 
w o i s k a r a i  cesarskiemi, a naczelnik powstańców w prowincyi Kwang-si, nazwi­
skiem Li wziął ty tu ł W ang to je s t króla Oto ważniejsze z ostatnich wiado­
mości z Chin a mianowicie z Hong-Kong, sięgających do 25. W rześnia.

miejscowa.
B y d g o s z c z .  25. Listopada. — W  nocy z 22. na 23. b. m. wybuchnął 

ta  w iednćj kamienicy ogień i cały dach aż do pierwszego piętra się spalił. 
Jednakże służących chciała dostać się do poddasza, gdzie miała swoje rzeczy, 
•dało  się ju ż  jćj zebrać swoją chudobę, ale w powrocie trafić niemogła do 
SGhodów i ta m 'ją  spaloną znaleziono. Głowa całkiem spalona, tułów  łokieć 
długi przedstawiał sie jak  kawał drzewa spalonego niższych części nóg i rąk 
brakow ało, wszystko na popiół zamieniło się. — W ydarzył się tu  przypadek, 
który niejednemu posłużyć może za przestrogę, jak trzeba ostrożnie w yczy- 
tyw ać adresa na listach." Maria Pawłowska służąca, odebrała kwitek na list, 
w  którym znajdowały sig3talary. Za kwitkiem owym odebrała list i pieniądze. 
Nieumiała czytać, * w liście powiedziano: posyłam ci 3 tal. na alimenta dla 
twego dziecięcia za Listopad, Grudzień i Styczeń. Alimenta te były  dla innćj 
osobjr przeznaczone, które Paw łow ska na swoje potrzeby wydała. Sąd tu ­

tejszy skazał ją  za nieprawnie sobie przywłaszczone pieniądze na tydzień wię­
zienia. Tłum aczyła sig ona, źe zrozumiała, iż jej ktoś chciał niespodziankę w y­
praw ić, z której tak niefortunnie korzystała. — Od kilku dni mamy mrozy po 
5 — 6 stopni, a na kanale woda zamarzła. Podobnie na W iśle od kilku dni kra 
płynie.

Miosmaite wiadomości.
—  Niesłychane przesilenie pieniężne w  Ameryce, osobliwie w Stanach 

Zjednoczonych, upadek 900 banków, wstrzymanie w ypłat wielu przemysło­
wców, rozpuszczenie mas robotników, którzy nagle pozbawieni wszelkiej p ra­
cy, ujrzeli się na bruku; zaczęło swoje niepomyślne oddziaływanie i na E uro­
pę. Obliczono, źe w  samych Niemczech w jednym  tygodniu, wróciło weksli 
zaprotestowanych za przeszło 10 milionów talarów ; Anglia bezpośrednio do­
tknięta, podwyższyła dyskonto do 10 proc. Smutne to położenie zwraca dziś 
szczególną uwagę myślicieli, a osobliwie dla wskazania przyczyny tak peryo- 
dycznej i często się powtarzającej w Ameryce, rewolucyi finansowej. Jeden 
ze sprawozdawców gazety powszechnej Augsburgskiej, przypisuje te burze fi­
nansowe stanowisku kobiet, jakie zajmują w Ameryce. Z tradycyj pierwszych 
osad, gdzie o kobietę trudniej było jak o m ajątek, płeć piękna w Araeryee 
wielką wywiera przewagę nad mężczyznami. Panny i mężatki zanadto są po­
wabne, aby im mężowie i kochankowie czegokolwiek odmówić mogli. W  ca- 
łera znaczeniu tego w yrazu, kobiety w średnich i niskich nawet klasach nic nie 
robią, a przynajmniej rękami; ztąd pochodzi, źe Amerykanki obdarzone są 
wypieszczoną delikatnością i wdziękiem, jakich mamy w Europie przykłady 
tylko w najwyższych sferach społeczeństwa. Przeciwnie mężowie skazani na 
ruchliwe życie przemysłowe, które nie zna miary i granic, wystawieni są na 
zabiegi i tw ardą pracę, która ich od świtu do nocy zajmuje; ztąd w sprze­
czności z kobietami są ciężcy i nieokrzesani. Z takiego położenia kobiet w y­
nika, źe corocznie wychodzi do Europy przeszło 125 milionów dolarów na 
wyroby jedwabne, koronki, szale i inne stroidła, które ożywiają fabryki w S p i- 
talfields, Paislej, Glasgowie, Lugdunie, Paryżu, Chantilly, Valenciennes, B ru­
kseli itd. Na przyszły rok, obstalunki tego rzędu w yrobów  pewno się zmniej­
szą; ale co się odwlecze, to nie uciecze; mężowie i kochankowie odpłacą to 
w następnych latach z dodatkiem, jak  tylko burza przeminie, bo Amerykanie 
na przyszłość i oszczędność weale nieoględni. Nie masz w  Ameryce najlichszćj 
służącej, któraby w jedwabnej sukni choć w niedzielę nie paradow ała, a z b i ­
tek fw szystk ie w ybryki mody, krinoliny, obręcze i beczki, kapelusiki zmniej­
szone do zera lub pamele z wieszadłami, panują w najniższych klasach w spo­
sób zatrważający. Peryodyczne napady choroby finansowćj zawsze tam w y ­
darzać się będą,” ale nie w strzym ają ducha przedsiębierczego nowego świata. 
Dzieci, prędzej się uczą biegać niż chodzić, a lubo przy tern często padają, 
rzadko jednak łamią sobie nogi.

W  obec takich w ywodów, pojawił się szlachetny rycerz, który w obro­
nie płci pięknej, w ystąpił w dzienniku amerykańskim N e w - Y o r k  T i m e s ,  
odbijając zarzut, jakoby kobiety przez zbytek i przesadzoną ochotę do jedw a­
biu, koronek i rękawiczek paryskich, rujnow ały mężów i wysadzały w po­
wietrze wszystkie banki. Jakże śmieszny jest podobny zarzut! woła ów obrońca: 
Panowie świata mężczyźni żalą się, źe niemogą płacić wexli dla tego, że ich 
damy zanadto wexlują suknie! a gdzież duma męzka, gdzie statystyka? Prze­
szłego roku wprowadzono w yrobów  jedwabnych za 25,200,651 dolarów; ła­
dna to wprawdzie sum ka, ale statystyka je s t jak budyń , trzeba się wygodnie 
i szeroko o niej rozgadać, aby ją  należycie ocenić. Z tego całego jedwabiu, 
najprzód odtrącić trzeba na podszewkę i w rękaw y do surdutów  i fraków 
męzkich, na chustki i kamizelki, na chorągwie polityczne, które przy w ybo­
rach i uroczystościach krajow ych, w takiej liczbie mężczyźni obnoszą. P rzy ­
puściwszy naw et, źe kobiety zużyw ają 23 milionów dolarów na jedw ab, to 
licząc łokieć po dwa dolary, zaledwie wypadnie 11 milionów łokci; a ponieważ 
w Stanach Zjednoczonych w roku 1850 było 3,363,427 domów zamieszkałych 
przez wolne osoby, a z tych (lekko biorąc) przynajmniej 1,500,000 rodzin za­
możniejszych, więc na jedną rodzinę ledwo jedna jedwabna suknia przypada; 
gdzież tu "zbytek i zniszczenie? Rękawiczek wprowadzono za 1,544,5000 do­
larów ; je s tż e to  przesada, czy taka liczba rękawiczek może pokryć 8,000,000 
pięknych rączek, które 6,000,000 męzkich ust co rok z taką miłością i zapałem 
obcałowywa! Aleć nawzajem mężczyźni co rok przepalają na sygara 4,457,582 
dolarów” a za 7,500,000 dolarów przełykają zagranicznej wódki i innych tę- 
ż y z u !... Słow em , obrońca ten rycerski dowodzi, żc kobiety amerykańskie są 
aniołami, a dziennik, k tóryttę obronę umieszcza, w art jest pomnika.

—  W  pewnej wsi siedmiogrodzkićj spadł w przeszłym miesiącu z niezmier- 
uym łoskotem kamień aerolitowy ważący 32 ft. wied. Był on w chwili spa­
dnięcia zupełnie biały, a potem przybrał barwę brunatną. Pop grecki i nota- 
ryusz wiejski, obaj niezbyt biegli w naukach przyrodzonych, nie byli ze sobą 
w zgodzie zkądby ten kamień pochodził. Notarysz twierdził ̂  źe w tym kamie­
niu siedzi czartj a przeciwnik jego utrzym yw ał, źe kamież z nieba zesłany. 
Piekielne pochodzenie kamienia o mało nie wystawiło notaryasza na pięści chłop­
skie, przed któremi ucieczką się ratow ał; pop zaś przekonawszy lud o pra­
wdzie słów swoich, zaniósł w procesyi ten kamień do cerkwi. Nie długo j e ­
dnak kamień tam pozostał, bo go wkrótce zabrał urząd z Karlsburga i zapewne 
zdobi on teraz jaki gabinet naukowy.

  Andrew Johnson w ybrany niedawno senatorem do ̂ senatu Zjednoczo­
nych Stanów  z kraju Tennesee, a poprzednio gubernator lennesee, pobierać 
zaezął naukę czytania będąc już  żpnatym. O ile mu zbywało wolnego czasu 
od igły, bo Johnson był krawcem, żona jego uczyła go czy tac Resztę tego co 
umie winien własnej praey, a obdarzony od natury tym zdrowym rozumem, 
który wiecćj w art niż nabyta mądrość szkolna, Johnson dostąpił w kraju 
swoim, posuwając się zwolna na urzędach, mijwjrzszćj godności. Podobne 
przykłady dziś tylko j eszcze w Ameryce znaleźć można.

Wiadomości literackie.
W a r s z a w a . - N r .  34 -Ruchu Muzycznego, wyszedł z druku i zawiera 

artykuły : Czego żądają nasze czasy od nauczycieli m uzyki? (dokon.) p. F. 
Bartelesa G. w J. S. W .; Korespondencye: z W ołynia p. X., ze Lwowa p. L. 
R • Rantularzyk podróżny (ciąg dalszy); Kronika zagraniczna, Zawiadomie­
nia. -Ruch M uzyczny, wychodzić będzie i w r. p. 1858, w tym samym jak



dotąd formacie, w tych samych terminach i numerami tej samej objętości. Dia 
dogodności szanownych prenumeratorów prowincyi i cesarstwa, oraz ze 
względu na przyjętą rachubę czasu, tom lszy  rozpoczęty w  Kwietniu r. b., 
zamknięty będzie z ostatnim numerem za Grudzień t. r. i otwiera się przedpłata 
na tom 2gi, który się złoży z numerów od początku Stycznia do końca G ru­
dnia r. p wyjść mających. Szanowni prenuraeratorowie, którzy ju ż  złożyli 
przedpłatę roczną na pismo w mowie będące, mają je tein samem zapewnione 
sobie na kwartał lszy  1858 roku i tylko na następne trzy kwartały stosowną 
kwotę złożyć zechcą, jeśli życzeniem ich będzie i nadal trzymać toż pismo.

Stowarzyszeni© kupieckie w Poznaniu.
Zgromadzenie dnia 27. Listopada 1857.

(węcpel po 25 szeili) przy małym odbycie po nieco wyższej cenie, 
jak wczoraj, na bieżący miesiąc 32 p ł. , na Grudzień 3 1 f —f  pL) ua Styczeń 
324 pł. i pien., na Luty 33 list., 3 2 pien.

Okowita (beczka po 9600 £ Trailesa) obrot dosyć znaczny, po nieco le­
pszych cenach, na miejscu (bez beczki) 14-j— 15 (z beczką) na bieżący miesiąc 
14-f pł., na Grudzień 15— 1 5 |— 4— J  pł., na Styczeń 15j—  £ pł., na Styczeń 
Luty 1 5J—f  pł., na Kwiecień 1 6 r ł  pł- _______

'W i a d o m o ś c i  i a a i t d l o w e .
B e r l i n ,  26. Listopada.

Pszenica 5 0 —66 tai.
Żyto 3 9 —40 tak, na Listopad i Listopad Grudzień 3 8 —x tal., 'na Gru­

dzień Styczeń 38^— ^ tal., na Styczeń Luty 3 9 —\  tal., na wiosnę 4 1 —4 0 “ 
41 tal., na Maj Czerwiec 41^ tal.

Pszenna mąka ceny mierne.
Żanna mąka 0. 3 X —-j, No. 0 — 1. 3 ^ —3.
Jęczmień 39— 42 tal.
Owies 2 9 — 34 ta!., na wiosnę 31 tai.
Groch do gotowania 65—76 tai,, na paszę 5 4 —60 tal.
Olei rzepiowy 13 tal., na Listopad 124— f  tal., na Listopad Grudzień

' tal., na Kwiecień Maj 1 2 | — |  tal.12! - i i  tal., na Grudzień Styczeń 12

Olej lniany 14x tal., na Listopad 1 4 |  tał.
Okowita 1 7 f — !  tal., z beczką 18x' j — £ tal., na ListopadgGrudzieó 18 |  

do i  tal., na Grudzień Styczeń 184— |  tal., na Styczeń Luty 1 8 |  tal., na Luty 
Marzec 19 tai.; na Marzec Kwiecień 194—f  tal., na Kwiecień Maj 20} tal., 
na Maj Czerwiec 2 0 j — f  tai.

S z c z e c i n ,  26. Listopada.
Pszenica 5 8 —62 ta!., na wiosnę 62 tal.
Żyto 36x —37 tal , na Listopad i Listopad Grudzień 364 tai. na wiosnę 

41 tal.
Olej rzepiowy na Listopad 12^ tal,, na Kwiecień Maj 13 tai.
Okowita na Listopad 2 0 |  pet., na wiosnę 18 pet. _________

Przybyli d® Poznania 27 . Listopada.
B A Z A R .  Prob. K oszutski z  Mielżyna, Kalkstein z Mie leszyna,  J a n c z e w s k i  ^  J a w o ­

rowa, Jaraczewski z Sob iejucby ,  Gutowski z Kuchocina,  W oln iew ir z  z Dembicza,  
W ierzb ińsk i  z Starego.

H O T E L  R Z Y M S K I  B U S C H A .  Hirschfeld z W r o c ł a w i a ,  Znnmermann z Lerlina.  
Reim ann z Elb erfe ldu,  br. Radolinski z Jarocina,  Jonanne z P leszewa, Bandelow
z Latalie. . . . .  c- ■ w

H O B T L  D R E Z D E Ń S K I  M Y L I U S A .  Hr. Węgierski z Zakrzewa, S in ger i W i n -  
kelm ann z Berlina,  Gerber z Bernu, Cielecki z L w o w a ,  M iłkowski z Ruehocina,  
R opolew sk i  z Zagóry,  Piątkowska z B iechowa,  U nruhe-B om st  z Babimostu ,  Hampe  
z W rocławia ,  E ckstein  z Berlina.

H O T E L  D U  N O K D .  Krzyżański z Sap ow ic ,  Taczanowski  z Kuczkowa, W o jc ie ­
chow sk i  z Lublina,  K rynkow ska  z Popówka, Krzyżański z Sapowic.  , , . . 

P O D  C Z A R N Y M  O R Ł E M .  Gabe i Schulz  z Strzałkowa, Jarantowski z Czeluscioa,  
W ą^ row ieck i  z Szczytn ik ,  Dr. Raabski z Józefowa.  . . .  „

H O T E L  B E R L I Ń S K I .  Friedrich z Drezna,  Hejzerowski i Gierecki 7. B en in a ,  J a ­
necki z G ułtów, W atzm an n z S k w ier zy n y  n. W , ,  Raczyński z Smolar, Bojanowski  
'h  Ksrczcwłł.

I I O T E L  P Ą R Y Z K I .  Dietrich z P le s z ew a ,  prob. Frank z Uzarzewa i Gniatczyóski
z Targowejgórki.

P O D  W I E L K I M  D E B E M .  Haak z N ow ca .  .
P O D  B I A Ł Y M  O R Ł E M .  W ein h o ld  z D o m b r 0 w  ki, Nu mml er z L igm cy .

S p r o s t o w a n i e .  —  W  numerze wczorajszym G a z .  W .  K s  P o z n .  pod kro­
niką m iejscową,  drugi w iersz  zamiast źz iwn e  czytaj dz iwne ; trzynasty  wiersz  zamiast 
do niczego ri icdoprowadzą czytaj niczego n iedowodzą.

Cotyiko opuścił prassę:

POLSKI I GOSPODARSKI
dla

W i e l k i e g o  X i ę s t w a  P o z n a ń s k i e g o  
na rok Pański 1858.

(Z  ryciną.)

Tuzin 2 Tai. 25 Sgr., pojedyńczo 10 Sgr. 
Poznań, w Październiku 1857.

W. Decker i Spółka.

Księgarnia N. Kamieńskiego i Spółki W Pozna­
niu poleca: Tal- ser-
Lamartine, Histeire de la Turquic. 8 vol. . 13 10

6 vol. . 4 15 
Tastu ,  Education materneile, simples leęons

d’une mere a ses e n fa u ts ..............................  5
Uliac Trcmadeur, Eugenie ou le monde en

miniature............................................... ...  • ■ • 3 —
Newman R. P., Cailista au tableau histo-

rique du Illme s ie c le .....................................  1 20
Kraszewski, Komedyanei. Powieść 4 tomy 4 15 
Dzieci i zwierzęta domowe. Książeczka z

obrazkami i wierszykami — 25

S e k r e ta  Dyrekcji Towarzystwa Przy­
jaciół Sztuk PigkiyeŁ w  Krakowie

ma zaszczyt zawiadomić Szanownych PP. Artystów 
malarstwa i rzeźbiarstwa oraz rysunków  architekto­
nicznych, ze W ystaw a dzieł sztuki przez T ow arzy ­
stwo Przyjaciół Sztuk Pięknych zarządzona, otwiera 
się w dniu ly m  Lutego 1858 r.

Dyrekcya ma nadzieję, źe Panowie Artyści jak 
lat poprzednich tak i w tym roku  wzbogacą płoda­
mi swemi W ys taw ę ,  która z każdym rokiem staje 
się coraz okazalszą i obfitszą w znakomite utwory 
krajowego artyzmu.

Uprasza zarazem Sekretarz, aby osoby na W y ­
stawę dzieła swe przesyłające, raczyły takowe przed 
terminem otwarcia do Krakowa expedyowac, czy to 
wprost pod jego adressem lub przez swych komi-
santów. . .

Zawiadamia również, iż tylko do Igo Kwietnia 
przyjmowane będą spóźnione przesyłki na wystawę
róku 1858.

Kraków, 23. Listopada 1857.
Walery Wietogiowski,

Sekretarz Dyrekcyi.

W  M us M n i e  pod Ś r o d ą  roz­
pocznie się sprzedaż baranów z dniem 
1. Grudnia r. b.

Przedaź baranów z F r a n k e n f e l d s k i e j  zarodo- 
wćj owczarni, rozpocznie się w  G r z y b n i e  
pod C z e m p in e m  dnia 15. Grudnia r. b.

JP e iB s y o s a s s fc . .
Podpisany ofiaruje się do przyjęcia synów za­

miejscowych rodziców w czasie odwiedzania szkol 
do siebie na pensyą. Zajęcie się tymiż pod każdym 
Względem sumiennie, stosowne udzielanie pomocy 
działającej na rozwijanie władz umysłowych, przy­
jacielskie obchodzenie się ku uprzyjemnieniu pobytu, 
baczność na moralne prowadzenie i powodzenie się, 
wszystko to będzie usilnem staraniem, aby przyję­
tym obowiązkom zadosyć uczynić.

Płaca za pensyą według wymagalności, jest roz­
maita, najmniejsza zaś wynosi rocznie 160 Tal. w 
ratach kwartalnych z góry do opłacania.

Wrocław, w Listopadzie 1857.
SSr. pi&it. JScfmmmei9

Klosterstrasse 86. na dole.

Tous les medicaments homeopatiqaes prepares 
avee la plus scrupuieuse loyaute, en boites de poche, 
en boites portefeuilies, en pharmacies portatives etc. 
se trouvent dans la Pharmacie F. R e i c h e l t  a Bres­
lau. (Corrcspondance franęaise.)

Fabryka nowego srebra
i

G a lw a n ic z n y  In s ty tu t  
! L  A .  J i r s l s l i p ł l i l  w .  B e r l i n i e ,

Skład h Augusta King w Poznaniu, 
przy ulicy Wrocławskiej Hr. 3.

poleca liczny skład towarów z nowego srebra i gal- 
waniczno - posrebrzanych, obejmujący:
S p r z ę t y  fe® ścielase, t. j. świeczniki na 

ołtarze, krucyfikse, kielichy z patenami, kubki 
do chrztu, ampułki z tackami.

Sprzęty stołowe i sio potraw9 t. j.
chłodniki do wina szampańskiego, lampy stołowe, 
tace do kawy, menaże, sabatniki, podstawki do 
butelek i kieliszków, łyżki wazowe, do potraw, 
stołowe i łyżeczki do kawy, noże i widelce, kar- 
bonki, podstawki do noży, obrączki do serwet, 
i wiele innych na gwiazdkę kwalifikujących się 
przedmiotów.

Odkupy'wanie pod warunkami od wielu lat istnie­
jącemu

Stempel fabryczny: «jTiirsl Adler.
W ygodne pomieszkanie na pierwszera piętrze, 

składające się z czterech pokojów, śpiźarni etc. może 
być natychmiast lub od nowego roku wydzierża­
wione. Róg Garbar i Wodnej ulicy Nr. 15.

S k l m t  m ® | H e r b a t y  © la iM S k ie j
ostatniego sprzętu, uzupełniłem wyborowemi ga­
tunkami.

Poznań. j .  2V. m e t r m v s M .

Gr&blakładowy

zdrm rej bnesyny  w szcz« 
sążeń

f l i p — Świeże wędzone § W ezer& liiC  lO -  
S O S ie  otrzymał ^

Azy (Ser M5u$ch9 plac Wilhelmowski lb .

Świeże rybki »Kieler Sprottem ofiaruje
tanio
MieiweMs IPeiser w Hotelu Rzymskim-

Kurs gieMy berlińskiej.

D nia 26 . L is to p a d a  18 5 7 .
S to - N a p r . k u ra n t

pfcV
papu;- 1 
rami. ]

g o to w i - 
zna.

P o ż y c zk a  rz ą d o w a  d o b ro w o ln a  . . . . 44 98  J
98}d ito  z ró k u  1850 . . . . ii —

d ito  z ro k u  1852 . . . . 4  A — 98}
d ito  z ro k u  1 8 5 3 . . . . 4* — 9 2
d ito  z ro k u  1 8 5 4 . . . .j U —> 98}

O b łtg i d łu g u  s k a rb o w e g o  . . . . . . . — 81
d ito  p re m ió w  h a n d lu  m o rsk ieg o  . .1 — —- —
d ito  M arch ii E le k to r a ln e j  i N o w ej j 3 ł — 80

m ias ta  B erlin s. 44 —
d ito  d ito  . . . . . . . . . 3 j —

8 2 }L is ty  z a s ta w n e  M arch ii E le k t,  i N ow e  , 3  A
md ito  P r u s  .W s c h o d n ic h . , . 34 — '

d ito  P o m o rsk ie  ........................ 3> — 8 2 }
d ito  W .  X . P o z n a ń sk ie g o  . 4 — —
d ito  W .  X . P-ozn. (n o w e )  . 3  i — _ .

d ito  S z lą sk ie  ............................ 34 —
77d ito  P r u s  z a c h o d n ic h . . . .

B ile ty  re n to w e  P o z n a ń sk ie  . . . . . . 4 8 8 }
110}

A k c v e  k o le i i e la z n .S ta r o g p  P o z n a ń sk . 3 J — 984

CENY TARGOWI
m i e ś c i e  P o z n a n i u .

J Dnia 2 7 .  Listopada 
18 5 7  r.

P sz en ic y  pięknej , sze fe l  po 16  garn.
P sz en ic y  ś r e d n ie j .  ............................
P szen icy  o r d y n a r y j n e j ........................
Zyta  p r z ed n ie g o ,  s z e f e l .....................
Żyta  l ż e jsze g o ............................................
Jęczm ien ia  d u ż e g o , s z e f e l .................
Jęczmien ia  m a ł e g o ................................
O w s a ,  s z e f e l ........................... . . • . .
Grochu do g o to w a n ia ,  szefe l  . . . 
Rzep z i m o w y . . . . . . . . . . . .
Rzep ik  l a t o w y .........................................
Tatarki s z e f e l .........................................
Z iem niak ów,  s z e f e l ...........................  •
M asła ,  g a r n i e c ........................................
Siana, centnar .  ..............................
S łom y, kopa po 1200 funt . . . . 
Spirytusu (beczka 120kw.)8O|lTra!. 
dnia 26 . L istopada..............................
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